
6 

,,Moi korhanl, to było wspaniałe" 

Młodzi aktorzy 
polscy w USA 

(~D NASZEGO 
KO. ESPONDENTA 

W . SZYNGTONIE) 

W ciflgu jednego tygodnia kon­
eertowala tutaj warszawska 
skrzypaczka. Anna Lachert , wy­
stępowa! chór Politechniki 
Szczcciń~kiej oraz dal dwa 
przedstawienia zespół Państwo­
wej '\Nyższej Szkoły Teatralnej 
im. Zelwerowicza. 

Studenci cstatniego r oku 
PWST wywclali w Waszyngto­
nie furorę pwoma spektaklami 
dyplomowymi:· .,Cwiczeniamt z 
Szekspira" w reż. prof. Alek­
s:tndra Bardiniego (wyjątki z 
dram<~tów i sonetów) i "Akta­
mi". które reżyserowal J erzy Ja­
r ocki (fragmenty "Wesela" Wy­
spiańskiego, .,Matki" Witkacego, 
,.Sluhu" Gombrowicza i "Tanga" 
Mrożka). 

Aktorska grupa PWST 
pierwszym zagranicznym zespo­
łem urzestniczc>cym w Festiwalu 
Teatralnym amerykańskich cot.­
lcgów. który odbywa się po raz 
czwarty. Toteż życząc m u powo­
dzenia, prezydent Nixon skiero­
wał specjalne słowa powitania 
pod aJrrsem studentów, profe­
sorów i muzyków PWST ,.którzy 
przyb) li tutaj z Polski przy po­
mocy swego rządu". 

Występowali oni naJpierw na 
uniwersyteckich scenach w Tek­
sasie. Oklahomie, Missouri, Min­
t,esocie t Ohio, by w końcu za­
Pt'C'Z<cntnwać się w Ośrodku 
Sztuk Scenic>nych im . Johna 
Kenn•·dy'ego w Waszyngtonie. 
Przed salą teatru im. Eisenho­
Wt'ra, która mieści około 1200 
widzow. umieszczono ostrzegaw­
czy napis głoszący, że cały spek­
takl odbywa się w języku pol­
skim Sarl7.ąc z wypełnionej sali, 
n:;mgo to nie odstraszyło. Okla­
ski. cza>am· przechodzRcc w 
owacje, jat<imi wielokrotnie na ­
gradlano ,.ćwiczenia z Szekspi­
ra" dowiodły raz jeszcze, że 
sztuka z p t awdziwego zdarzenia 
nin zna barier językowych. 

No::;tervtego dnia recenzent 
dzicn:1ika .. Washington Post", 
Rich:wd CoE>. risal o ,.fascynują­
c;tm tJI'O!lramie... zupełnie nie­
zwvł"ym i teatralnie wysubli­
mowanym •pe!lta!du"... Wtóro­
wał mu krvtvk "Evening Star". 
D~Vi'ł Ri• ,mrds. mówiąc o 
,.k't\l::p~cym teatrze" polskim, 
nc:zvv·~··aiac przedstawienie "pr:.­
cą \'.i elkiego kalibru" i s'wier­
d7.:~j:~c. ż~ pobyt Polakńw w Wa­
szyr glonie jest ostatec7n•·m ar­
gL•.mentem na rzecz u.·.1Jrzenia 
w USA wyżs~ej .:czelni aktor­
skiej. 

Po <- ' :Idu przy 
bac:t ze~>ral się tłum entuzja-
~:,·.v Kulminacyjnym punktem 

wieczoru była wizyta Peggy 
Wood, wsp'>lorganizatorki festi­
walu i ongiś wybitnej aktorki. 
Zwracaj·v· się z gratulacjami do 
wiccrC'ktor<'l PWST, Jana Szlwt­
nic!dcg-o, do obu reżyserów i do 
trlrd::ch aktorów pani Wood po­
wiedziała: - l\1ni kochani, to 
było wsoaniale! Gdvbym mogla 
jc.szczc raz się urodzić. chciała­
by m urDdzić się w Polsce! 

Wysol:a ocenę otrzymały, rów. 
nież .. t\kty", które daty amery­
k::Hiskiej publiczn'lści wgląd w 
XX-wieczna polską twórczość 
dramnturr:ic7ną 

Wys''1'1ie ohiecuiących m!o­
d"C'h aktorów i ich profesorów. 
za oce3n z interesującym reper­
tuarem było tym trafniejszą de­
cyzją. że polski teatr jest w 
Ameryce prawie nieznany. Zjeż­
dżąiąr(' tutaj z kraju zespoły 
wodewilowe dalszej kategorii. 
jal1imi prowincjonalni amery­
kańscy impresariowie raczą Po­
loniq. renomy nie przysparzają. 
l'\all'ża!obv sądzić, że sukces 
PV.'ST będzie sygnałem dla po­
kazania w Stanach Zjednoczo­
n:-:-ch polskiej myśli dramaturgi­
cznej i reżyserskiej oraz kunsztu 
aktorskiego. 


